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Marek Ostoja-Ostaszewski.

W Sztuce pragne ukazaé piekno metafizyczne. Sposéb w jaki je przedstawiam
jest wyrazem wewnetrznej koniecznosci. Ten niewyrazalny imperatyw towarzyszy mi
od wczesnego dzieciristwa jak daleki czysty ton pradawnej muzyki, jak nie catkiem
zatarte wspomnienie dawno temu utraconej, $wietlistej, petnej koloru pra-ojczyzny
i jasniejgcych istot.

W 1985 roku do cyklu obrazéw “Eschaton” cytowatem zdanie Augusta
Zamoyskiego (1893-1970) z listu do Wt Tatarkiewicza: “Sztuka jest dopiero wtedy
Sztuka gdy jest owocem Doswiadczenia Mistycznego! Totez Sztuka to nie zawdd,
metiér, czy profession, ale jest powotaniem”. Dodam jeszcze, ze zadaniem Sztuki
jest Piekno, a to dlatego iz we wrodzonej ludzkiej tesknocie do pigkna ukryta jest
tesknota do Boga zywego, ktdérego chwate nasza dusza-jazri dawno, dawno temu
ogladata, przed swoim gtebokim upadkiem z owego raju utraconego w nizszy swiat
materii.

Dzié na przetomie drugiego i trzeciego tysigclecia ludzkos$ci drzy jak w glgbokiej
gorgczce, pragnac obudzi¢ sie z hipnozy do$é prymitywnego - mimo wszelkich
zdobyczy techniki - stanu bytowania na ziemi. Niepodobna aby zaistniat wiek XXI
bez duchowego odrodzenia. Nalezy wyraznie zaznaczy¢, ze Duch nie jest sitg
i sprawno$cig intelektualnego myslenia. Duch jest fenomenem - pewng formg wyzszej
substancjalnej energii - $wiattosci, ktéra jest prapodiozem wszelkiego istnienial.

Powodem wystepujgcego dzi$ wielorakiego moralnego i duchowego kryzysu
(cztowieka zachodu) przejawiajacego sie we wszystkich dziedzinach zycia (kryzys:
polityczny, ekologiczny, rodzinny, wiary, etc. ..) jest ucieczka od gtosu sumienia,
ucieczka od istotnej wewnetrznej jazni.

Czlowiek uciekt sam przed sobg na zewnatrz, w wir bardzo “waznych” czynnosci.
Czlowiek “wie wszystko" o zewnetrznym $wiecie, ale nie wie nic o sobie samym.




Nie wie kim jest, skad przyszedt ani dokad zmierza. Cztowiek stat si¢ zaktadnikiem
swoich zewnetrznych zajeé. Obstuguje stworzone przez siebie przyrzady i gadgety,
trwonigc czas w bezrefleksyjnym zyciu bez sumienia: utracit poczucie sensu i traktuje
swych bliznich jak manekiny, ktére tylko uzytkowo majg by¢ mu poddane. Kryzys
cywilizacji zachodniej jest faktem, co wida¢ na kazdym kroku. Jest on wynikiem
bezdusznego, bezboznego zycia w porazajacej glupocie, ktéra zezwala sgdzi¢ jakoby
cztowiek miat by¢ jedynie myslacym zwierzeciem, produktem darwinowskiej ewoluciji.

Czy cztowiek nie przypomni sobie kim jest?

To dzisiejsza zachtanna zgdza wiedzy intelektualnej nie dopuszcza czlowieka
zachodu do poznania niezniszczalnego, nieémiertelnego zrédta bytu. Wigkszos¢ z nas
nie wie kim jest, poniewaz identyfikuje sie tylko ze zwierzgciem ludzkim, zapominajgc
o tym, ze ukrywa sie w nim cztowiek duchowy.

W prastarej Ksiedze Genesis, ktdérg Mojzesz najwyzszy kaptan staroegipskich
wtajemniczen przekazat Zydom, znajduje sie uswigcone od wiekéw zdanie dotyczgce
pochodzenia czlowieka: “Na obraz boski stworzyli go Elohimowie”. Po tym nastepuje
drugi opis stworzenia zwierzecia ludzkiego, w ktérym to po inkarnacji ukrywa sig
i usituje realizowaé dostojny cztowiek duchowy.

To we mnie jest zaczarowane Zrédio muzyki, $wiatta i koloru. “Krélestwo niebieskie
jest w nas” nauczat kiedy$ najwyzszy, boski Mistrz. Trzeba tylko umiec sig nastroi¢
aby méc uslyszeé w sobie owg muzyke Praojczyzny i ujrzec je| Swiatfa.

Prawdziwa jest duchowa droga serca. Wielki wieszcz i medrzec niesmiertelnych
Indii Ramana Mahariszi (1879-1950) mowi:

“Duch, ktéry w sercu jak storice jasnieje
rzeczywisty jest i wszechprzenikajacy.

A objawia sie, gdy ztudne zczezng mysli

i nie pozostanie zadnej. (...)

Pograzy¢ sie w serce - Zrédfo istnienia,
zanurzy¢é odwaznie w te przepastng giebig,
To szukaé¢ Prawdy ostatecznej sedna,
czynem i wolg, myslg i uczuciem”. (...)

Obecnie jesteémy $wiadkami gtebokiego kryzysu sztuki.
Sacrum Sztuki zostato zbezczeszczone.Dzi$ prawie wszyscy zapomnieli jakie jest
zadanie sztuki. Prawdziwa sztuka jest zawsze poselstwem z krainy duszy, bowiem:




‘Wszelka sztuka jest drgnieniem duszy, ktére pragnie uksztattowania w formie” (B
Yin Ra - “Krolestwo Sztuki"). Gdzie zatem brak dojrzatego procesu krystalizacji, gdzie
drgnienie duszy nie stato sig forma, nie wolno méwi¢ zbyt pochopnie o sztuce. Gdyby
to sobie uswiadomit dzisiejszy cztowiek nie bytoby mozliwe, aby tysigce ludzi daty
sig tudzi¢ pseudotwoércom, ktérzy okupujac dziesigtki galerii, profanujg, o$mieszajag
i zohydzajg imig sztuki wobec szerokiej publicznodci.

Pomocg i ratunkiem dla upadtej - bo upadtej z wyzszych pieter bytu - ludzkosci
mogtaby by¢ i powinna by¢ Sztuka, tyle tylko, ze wyodrebnione onegdaj gatezie
sztuk pigknych: malarstwo, rzezba, muzyka i poezja - aby odgrywaé swa istotng
role - powinny sta¢ sie na powrdt pigkne.

| tu dochodzimy do sedna rzeczy: istnieje odpowiedzialno$é artysty za Swiaty
ktére kreuje i powotuje do istnienia. Na terenie szeroko pojetej sztuki obowigzuje
zasada: “Jaki jeste$ tak i widzisz". Postawa artysty jest decydujgca, a jest ona
pochodng jego wewnegtrznego rozwoju duchowego. Jest to odpowiedzialnosé, ni mniej
ni wiecej, za przyrost dobra albo zta - co kto woli.

Na przeszkodzie w osiggnigciu najwyzszych celéw duchowych wytaniajgcych sie
z wiekuistej pragfebi stoi sztuka “czarna’. :

Utrzymuje ona cate spotecznosci w hipnozie btednego kota beznadziei
| powstrzymuje majgce nadej$¢ odrodzenie. Naprawde juz dawno temu mozna byio
odnowic ziemie !! Ale “Prapotezne] woli, ktéra od dawna mogtaby wszystko na dobre
obréci¢ naduZywa sie, by przedtuzyé panowanie ztego i tak oto nie ma korica
nieszczesciom, gdyz wcigz magicznie wyczarowuje sie nowg biede “ (B6 Yin Ra -
“Zmartwychwstanie").

To nieszczescie ziemi moze przemdc tylko sita woli i wiary poszczegdlnych
jednostek. Zbliza sig (jakkolwiek na razie bardziej wida¢ opér sit zfa) odrodzenie
Ziemi wedtug wiekuistego prawa hierarchii.

Mistrz duchowy B6 Yin Ra powiada:

‘Prawdziwe dostojeristwo i szczytno$é tej wysokiej zdolnoéci duszy cztowieka
doczesnego do wypowiadania sig, jaka sie przejawia w sztukach plastycznych,
pochodzi od substancjalnego wiekuistego Ducha i nigdy nie moze by¢ pomniejszona
przez rzesze jednostek, ktére nie potrafig utrzymac sie na danym im i zastrzezonym
dla nich przez ducha wysokim poziomie duszy”.

Inaczej méwigc: kto nie zostat przez pranature stworzony na artyste i zmuszony
do tworzenia niech sie nie zbliza do sanktuarium Krélestwa Sztuki!
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Urodzit sie 25 kwietnia 1944 roku we
Lwowie. Studiowat w PWSSP we Wroctawiu
na Wydziale Malarstwa, Grafiki i Rzezby w
pracowni prof. Alfonsa Mazurkiewicza. W
1974 roku uzyskat dyplom 2z grafiki
wydawniczej u doc. Macieja Urbarica i
grafiki  artystycznej u doc. Haliny
Pawlikowskiej. Zajmuje sie malarstwem. Brat
udziat w kilkunastu wystawach
indywidualnych i zbiorowych.

Miedzy innymi:

1967 - Wroctaw, Zamek w Lesnicy,
indywidualna wystawa malarstwa.

1968 - Wroctaw, Piwnica Swidnicka,
indywidualna wystawa malarstwa.

1975 - Krakéw, Konfrontacje Srodowisk
Plastycznych.

1975 - Wroctaw, Muzeum Archtektury,
Okregowa Wystawa Plastyki.

1978 - Wroctaw, Klub MPIK.
Najciekawsze plakaty Wroctawia.

1985

1985

1988

1992

1993

1994

1995

- Wroctaw, Koscidt Sw. Krzyza,

Okregowa Wystawa Plastyki.
Wroctaw, Klub Inteligenciji
Katolickiej, indywidualna wystawa
malarstwa z cyklu “Eschaton”.
Krakéw, Teatr STU, indywidualna
wystawa z cyklu “Lux Aeterna”
podczas migdzynarodowego
seminarium na temat “Co mozesz
zrobi¢ dla pokoju” i “Wawelska
medytacja”.

Wroctaw, zbiorowa wystawa
srodowiska wroctawskiego
“Kontynuacje”

Zittau, Gorlitz (Niemcy), wystawa
pigciu twércéw mistycznych.
Jelenia Gora, Salon “Po Desie”,
indywidualna wystawa malarstwa.
Brzeg, Galeria w Ratuszu,
indywidualna wystawa malarstwa
(podczas otwarcia “IV Najazdu
Poetéw na Zamek Piastéw Slaskich
w Brzegu).
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Marek Ostoja-Ostaszewski
translated by Hanna Karolczuk

I want to show the metaphisical beauty in art. The way | present it is the manifesta-
tion of inner necessity. This inexpressible categorical imperative has been with me since
early childhood. It is like far and clear tone of the primaeval music, like not blurred
memory of lost long ago, lucid, colourful country of origin full of bright creatures.

In 1985, presenting the cycle of pictures untitled “Eschaton”, | quoted a text of Au-
gust Zamoyski (1893-1970) from his letter to Wiadystaw Tatarkiewicz: “The Art is really
Art, when it is the fruit of Mystical Experience! Therefore, Art is not a job, metiér, or pro-
fession but it is vocation.”

I want to add, that the aim Art is Beauty, because natural human yearning for beauty
is in fact yearning for living God, known and observed by the ego-soul before its down-
fall from the paradise into the world of matter.

Nowadays, on the turn of the second millenium, the humanity quakes with fear, trying
to awake from its primitive - in spite of technical progress - existence on the earth.
I cannotimagine the XXI century without spiritual revival. It should be marked, that Spirit
Is not the force of intellectual thinking. It is a phenomenon - a kind of substantial energy
- lucidity, which is basic for every existence! The reason for various, moral and spiritual




crisis of the western civilization, manifesting in every area of life (politics, ecology, family,
faith etc), is a trial to run away from guilty conscience and ego. The man lives more
outside. He “knows everything” about the outside world but he knows nothing about
himself. He does not know who is he, where did he come from and where is he going.
He is a prisoner of his outside activities. He uses developed technical devices and
wastes his time living without reflexion and conscience.

Having lost the sense of life he treats others as dummies.

The crisis of western civilization is the fact which can be observed everywhere. Itis
a result of godless, soulless life, where a man is considered to be only the product of
Darwin'’s evolution.

Will the man recall who is he?

The greedy wish for intellectual knowledge separates a man from imperishable, im-
mortal source of existence. Most of the people do not know who are they, indentifying
themselves with human animals and forgetting about spiritual factor. In the ancient Book
of Genesis, which was given to the Jews by Moses, the highest priest of the old Egyp-
tian initiations, we can find a holy sentence concerning human origin “Let us make man
in our image, after our likeness - said the Elohim”.

The sentence is followed by a long description of how the human animal was cre-
ated and how, through the incarnation, it could become dignified, spiritual human be-
ing.

The magical source of music, light and colour is within me.

“The heavenly realm is within ourselves” - said the highest holy Master.

If you are only able to listen you will hear the inner music of the land of the origin and
you will see the light. The path of heart is Real. The greatest prophet and thinker of the
immortal India Rahman Maharishi (1879-1950) says:

“Like the shining sun, the Spirit

is real and all-penetrating.

It manifests when

the illusive thoughts are gone

and none of them is left /.../

Going deep into the heart

- the source of being,

means searching




with all your will,
your thought and feeling,
for the essence of Truth.” /.../

At present we can observe the deep crisis of art. The Sacrum was profaned and
people forgot about the aim of art. The real art is always legation from the land of soul,
beacuse "Art is a flicker of soul, which desires to be shaped into a from”. (Bé Yin R4 -
“The Realm of Art”). It is difficult to speak about art, when the flicker of soul has not
become form and there is lack of crystalisation process. If people were conscious of it
the situation when pseudo artists profane and fill with disgust the name of art, would not
be possible.

Art could and should be the rescue and help for the fallen humanity. The only prob-
lem is that once separated branches of fine arts: painting, sculpture, music and poetry,
should become fine again.

And here is the point: the artistis responsible for the worlds, he calls into being. “You
see as you are” - is the obligatory rule on the territory of art. The artist's attitude is deci-
sive - itis the result of his spiritual developement. The responsibility, according to pref-
erences, is for the growth of right or wrong.

The major obstacle to spiritual aims, emerging from eternal pradepth, is “black”
art. It maintains the societaties in the hopeless state of hypnosis and restrains the
forthcoming revival. The earth could have been regenerated long ago!! But” the Om-
nipotent will which could have turned everything to the right is overused to prolong
the reign of wrong, and there is no end of lll fortune and new trouble is always magi-
cally enchanted (B Yin Ra - “Resurrection”).

Only strong will and faith of particular people can overcome the misfortune of the
earth. According to eternal rule of hierarchy, the revival is approaching, even though
the evil resistance can be observed.

The spiritual master Bé Yin R4 says:

“Human soul is able to express itself through art and this proud and dignified quality
comes from substantial, eternal Spirit, so it cannot be deminished by those who cannot
remain on high, restricted for them, level of spiritual life.

In other words: the one who was not created by pranature to be an artist, should not
approach the sanctuary of the Realm of Art!
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Poland

Born 25 April 1944 in Lvov. Studied at the
Academy of Fine Arts in Wroctaw,
Departament of Prof Alfons Mazurkiewicz. Di-
ploma in 1974 at assistant professor Maciej
Urbaniec - editorial graphic art and at assis-
tant professor Halina Pawlikowska - graphic
art. Painter - took part in several individual and
collective exhibitions.

A choice presented below:
1967 - Wroctaw, The castle in Lesnica,
individual exhibition of painting.

1968 - Wroctaw , The Swidnicka Cellar,
individual exhibition of painting.

1975 - Cracow, Presentation of Fine Arts
Circles.

1975 - Wroctaw, The Museum of Architec

ture, Regional Exhibition of Fine Arts.
1978 - Wroctaw, MPIK Club, the most inter
esting posters of Wroctaw.

1985 -

1985

1988

1992

1993

1994

1995

Wroctaw, St. Cross Church, Regional
Exhibition of Fine Arts.

- Wroctaw, Catholic Intellectuals Club,

individual exhibition of painting, from
the cycle “Eschaton”.

- Cracow, The STU Theatre, individual

exhibition of painting, from the cycle
“‘Lux Aeterna”, during the international
seminar on topic” What can you do for
peace” and “The Wawel Meditation”.
Wroctaw, collective exhibition of
Wroctaw artists, “Continuation”.
Zittau, Gérlitz (Gemrany), exhibition of
five mystical artists.

- Jelenia Gédra, Gallery Po Desie,

individual exhibition of painting.

- Brzeg, Gallery in the Townhall,

individual exhibition of painting during
the opening of “IV Invasion of Poets at
the Castle of the Silesian Piasts”.
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